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MEN szykuje skok na kasę szkół publicznych?

14.11.2008    Dziennik Polski    str. 3   Kraj

    ANNA KOLET-ICIEK    Związek Nauczycielstwa Polskiego    

EDUKACJA. Nauczycielskie związki zawodowe zapowiadają walkę z groźbą prywatyzacji. Związkowcom udało się zarazić swoimi obawami prezydenta Lecha Kaczyńskiego.

Jeszcze w tym miesiącu do wszystkich szkół w Polsce mają trafić ulotki, plakaty i transparenty z napisem „Nie dajmy popsuć naszej szkoły”.


O co chodzi? Zgodnie z projektem nowelizacji ustawy o systemie oświaty Ministerstwo Edukacji chce wprowadzić możliwość przekazywania szkół fundacjom, stowarzyszeniom i osobom prywatnym na podstawie zwykłej umowy z samorządem, bez potrzeby wcześniejszego likwidowania placówki i pytania o zdanie kuratora oświaty.


Związkowcy obawiają się, że taki zapis doprowadzi do przekazywania szkół niekompetentnym osobom. - Pogorszy się przez to jakość edukacji, na czym stracą przede wszystkim dzieci - mówi Grażyna Ralska, wiceprezes Małopolskiego Okręgu Związku Nauczycielstwa Polskiego. - Samorządy już się cieszą na tę ustawę, bo oznacza to dla nich spore oszczędności - dodaje Grażyna Ralska.


Oszczędności rzeczywiście mogą być duże. Koszt utrzymania jednego ucznia w średniej wielkości szkole to ok. 9 tys. zł, tymczasem subwencja, przekazywana samorządom z budżetu centralnego, to ok. 4 tys. zł na ucznia. Różnicę muszą pokrywać gminy. Tymczasem szkoły prowadzone np. przez stowarzyszenia otrzymują wyłącznie subwencję oświatową i ani grosza więcej. Mogą jednak funkcjonować, bo nauczyciele w nich zatrudnieni tracą uprawnienia gwarantowane przez Kartę nauczyciela. Pracują więcej za takie same lub mniejsze pieniądze i muszą się pożegnać m.in. z trzynastymi pensjami czy rocznymi urlopami dla poratowania zdrowia. Dla uczniów taka szkoła jest nadal bezpłatna.


Marek Olszewski, wójt gminy Lubicz (woj. kujawsko-pomorskie) i wiceprzewodniczący Związku Gmin Wiejskich nie ukrywa, że pomysł z przekazywaniem szkół stowarzyszeniom, bez potrzeby wcześniejszego likwidowania placówki narodził się w głowach samorządowców. - Nam jednak chodziło o możliwość przekazywania tych szkół wyłącznie stowarzyszeniom zakładanym przez rodziców uczniów, chodzących do danej szkoły - zaznacza wójt Olszewski.


Ministerstwo postanowiło jednak pójść dalej i dopuścić do przejmowania szkół przez - jak to określają związkowcy - prywatny biznes.


- To skok na kasę szkół publicznych - denerwuje się Wojciech Kotarba, przewodniczący nauczycielskiej „Solidarności” w Małopolsce. - Jeśli jakiś biznesmen chce prowadzić szkołę, to niech sobie kupi budynek i to robi, ale wara od tego, co zostało wybudowane z pieniędzy Skarbu Państwa.


Związkowcy obawiają się, że gminy, chcąc zaoszczędzić zaczną masowo pozbywać się szkół.


- Nie ma takiej obawy - uspokaja Marek Olszewski. - Żaden rozsądny wójt nie zdecyduje się na przekazanie szkoły, która dobrze prosperuje i ma dużo uczniów, bo nie będzie mógł liczyć na reelekcję.


Przekonał się o tym wójt dolnośląskiej gminy Stoszowice, który kilka lat temu chciał zlikwidować wszystkie podległe mu szkoły, a następnie przekazać ich prowadzenie fundacji. Dzięki temu, jak podkreślał, gmina mogłaby zaoszczędzić 1,5 mln zł rocznie. Rada gminy jednogłośnie poparła pomysł wójta, bo gmina była w poważnych tarapatach finansowych. Plan ostatecznie się nie powiódł, bo nie zgodził się na to kurator oświaty.


- Za to, że rada gminy chciała zlikwidować szkoły, przepadła w ostatnich wyborach - mówi Marek Janikowski, obecny wójt Stoszowic.


Związkowcom udało się zarazić swoimi obawami prezydenta Lecha Kaczyńskiego, który w środę podsumował obrady „edukacyjnego okrągłego stołu”. - Jest to jeden z przepisów ustawy, który budzi moją zasadniczą wątpliwość - podkreślał prezydent.


Za wychowywanie dostaną więcej

14.11.2008    Express Bydgoski    str. 7   Żnin

    Maria Warda    Związek Nauczycielstwa Polskiego    

O ponad 2,5 miliona złotych zwiększyła się subwencja oświatowa dla szkół podległych powiatowi.

Dodatkowe pieniądze zostaną przeznaczone, między innymi, na podwyżki płac, w tym kilka rodzajów dodatków do nauczycielskiej pensji.

- Pierwszy etap podwyżek obejmuje okres do 2009 roku - mówi Jędrzej Małecki, kierownik wydziału oświaty żnińskiego starostwa. - Drugi będzie trwał od września 2009 do grudnia przyszłego roku.


Z informacji przekazanej przez Jędrzeja Małeckiego wynika, że w pierwszym okresie średnia płaca brutto nauczyciela stażysty wyniesie 2178 złotych, kontraktowego 2417 złotych, mianowanego 3136 złotych, dyplomowanego 4007. Natomiast od września wynagrodzenie dla wszystkich grup wzrośnie i wynosić będzie dla stażysty 2287 zł, nauczyciela kontraktowego 2538 zł, mianowanego 3293 zł, dyplomowanego 4208 zł.


- Trzeba mieć świadomość, że jest to średnia płaca dla nauczyciela pracującego 18 godzin - podkreśla Jędrzej Małecki. Zostały w nim ujęte wszystkie dodatki odpowiednie dla danej grupy. Oznacza to, że jedni mogą zarobić mniej, inni więcej.


Z pewnością większą pensję uzyskają pedagodzy, którym dyrektorzy powierzyli wychowawstwo, a jest ich w szkołach prowadzonych przez powiat żniński 134. Za opiekowanie się klasą każdy z nich otrzyma dodatkowo 100 złotych. Taką kwotę ustalił zespół negocjacyjny, powołany przez Zbigniewa Jaszczuka, starostę żnińskiego, w skład którego wchodzili przedstawiciele nauczycielskich związków zawodowych (ZNP, który reprezentowała Ewa Miażdżyk, Solidarność - Krzysztof Kosmowski i Karol Stawniak), starostwa - Beata Gaik-Mazurek, przewodniczący komisji oświaty Rady Powiatu - Robert Luchowski oraz Jędrzej Małecki.


- Już w poprzednim roku z członkami zespołu poświęciliśmy wiele czasu na dyskusję na temat wysokości dodatku z tytułu pełnienia funkcji wychowawcy - mówi Robert Luchowski. - Doszliśmy zgodnie do porozumienia, że pieniądze, które otrzymują, są niewystarczające i niewspółmierne do coraz trudniejszych zadań i odpowiedzialności za uczniów. Dwa lata temu była to zaledwie kwota 46 złotych.


Wspomniane gremium ustaliło także, że dodatek z tytułu pełnienia funkcji opiekuna stażu wyniesie 60 zł (otrzyma je 58 nauczycieli). Niezależnie od stopnia kwalifikacji, każdy nauczyciel mieszkający w miejscowości do 5 tysięcy mieszkańców otrzyma dodatek mieszkaniowy od 45 do 90 złotych. Kwota ta jest uzależniona od liczby osób w rodzinie.

134 nauczycieli w naszym powiecie jest wychowawcą klasy.

Foto podpis| Leszek Kowalski, dyrektor Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych im. Marii Karłowskiej, odpowiada za przydzielanie wychowawstwa nauczycielom

Foto autor| Maria Warda


O puchar prezesa

14.11.2008    Nowości    str. 9   Włocławek

    mro    Związek Nauczycielstwa Polskiego    

Pływanie. Jutro w godz. 10-12 na basenie Zespołu Szkół Elektrycznych zostaną rozegrane mistrzostwa Włocławka pracowników oświaty w pływaniu o Puchar Prezesa Zarządu Oddziału ZNP.


Zmagania będą się toczyć na dystansach 40-80 metrów w stylach dowolnym, klasycznym, grzbietowym i motylkowym.


Prezydent nagrodził ich trud

14.11.2008    Nowości    str. 14   Informator

    jwn    Związek Nauczycielstwa Polskiego    

Srebrne i brązowe Krzyże Zasługi otrzymały nauczycielki z naszego regionu. Wysokie państwowe odznaczenia przyznał im prezydent RP, doceniając tym samym ich wkład w działalność oświatową. Uroczystość odbyła się w ostatni poniedziałek w Urzędzie Wojewódzkim w Bydgoszczy. Srebrny Krzyż Zasługi otrzymała Marlena Prusakowska, pedagog w toruńskim V LO. Brązowe Krzyże Zasługi przyznano natomiast Annie Reut-Michalskiej, nauczycielce matematyki w toruńskim Zespole Szkół nr 24 oraz Aleksandrze Żuchowskiej, prezesowi Związku Nauczycielstwa Polskiego w Golubiu Dobrzyniu. Na zdjęciu: odznaczone nauczycielki.


